
Wielki Jubileusz Pierwszej 90-ciolatki w Klubie 

- i to jakiej 90-ciolatki: Baśki-Góralki 

Na początku grudnia, 8-mego, tuż po Urodzinach i Imieninach,  

Klub poświecił całe spotkanie obchodom Jubileuszu naszej Baśki, Basieńki. 

Jubilatka przybyła w stroju góralskim prosto ze swojego mieszkanka, urządzonego oczywiście 

też, w każdym detalu, po góralsku. 

Powitaliśmy ją odśpiewaniem „200 lat”, wręczeniem pięknych kwiatów, 

No i oczywiście huknęły korki od szampana i wznieśliśmy specjalny toast. 

Andrzej Zimowski, nasz literat i poeta napisał specjalnie dla Baśki wiersz, 

który dla niej zadeklamował. Wiersz ilustrowany był odpowiednio dobranymi tatrzańskimi 

widokami, dostosowanymi i wybranymi przez Wiesię i Leszka Ornafów. Zatrzymaliśmy  

w kadrze widok, załączam, i najszacowniejsza delegacja, złożona z dwojga członków 

założycieli, Eleonory i Stanisława Nowickich, oraz z Prezes Ewy Hankiewicz, wręczyła Basi 

prezent: obraz, taki jak na wspomnianym widoku, specjalnie spreparowanego jej zdjęcia na tle 

Mnicha z napisami jubileuszowymi od Klubu „Kosówka”. 

Znów gruchnęło „ 200 lat”, a Eleonora wspomniała pierwsze lata Basi w Klubie. 

Jej wyjazdy do Witowa, ukochanie i znajomość Tatr, a także gwary góralskiej. 

Obie Krysie : Kowalska i Wesołowska, odśpiewały specjalnie napisaną dla Jubilatki balladę 

„Basia, Basia…” przy akompaniamencie gitary. 

Tu włączyła się Jubilatka i popisała się nową gadką góralską, w gwarze oczywiście,  

i oczywiście z pamięci. 

Zaś cały Klub gromko odśpiewał piosenkę turystyczną „Jak dobrze nam zdobywać góry”.  

Potem Krysia Wesołowska odczytała piękny wiersz Adama Asnyka: „Ranek w górach”,  

a Zbyszek Bestecki , akompaniując sobie na gitarze, odśpiewał, naszą i Basi oczywiście też, 

ukochaną piosenkę : „Wokół góry, góry i góry i całe moje życie w górach… chciałoby się 

zacytować całość. 

I później znów wiersz o górach Jana Kasprowicza: „Żarty Janiczka” i cudowna piosenka 

„Gonić marzenia”.  



Ale wciąż jeszcze pozostały do spełnienia dwa życzenia Basi Jubilatki: piosenka „Krywaniu 

,Krywaniu…”, którą wykonała „a capella” Regina Przygocka, oraz wspomnienie o Mariuszu 

Zaruskim (właśnie mamy Rok Zaruskiego), które wygłosił bardzo kompetentny w temacie 

Andrzej Lesiński. 

Następnie nasze dwie, już wyżej wspomniane Krysie odśpiewały Jubilatce:  

„90 mieć lat to nie grzech”, a cały Klub dołączył się do nich . 

Na zakończenie Zbyszek Bestecki wyświetlił, (skracając nieco), film o Basi , który nakręcił  

w jej mieszkaniu góralskim , a który wyreżyserowała Jolanta Grońska. 

Na tym spotkanie zakończono.  

Prowadziła je Prezes Ewa Hankiewicz, również autorka niniejszego tekstu. 


